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Miejsce i czas wydarzeń Łabuńki, dwudziestolecie międzywojenne

Słowa kluczowe życie codzienne, Pierwsza Komunia Święta, moda, ubiór,
fotografie rodzinne, fotografia opowiadana

 
Krótkie spodenki, pumpy i sztyblety
To jest 1937 rok, to jest po Komunii, bo jeszcze na ręku mam taką białą opaskę i to
jest w majątku Łabuńki, 7 kilometrów od Zamościa. To jest przy szosie na Lwów.
Wtedy była taka tradycja, że pierwszy raz do Komunii, to opaski były, to ja tylko tyle
pamiętam. Jak byliśmy ubrani do Komunii? Gdybym nie widział tego zdjęcia to bym
powiedział, że chyba normalnie. No w każdym razie mundurek i krótkie spodenki.
Dopóki  chłopcy  nosili  krótkie  spodenki  to  byli  dziećmi,  ja  w  długich  spodniach
zacząłem chodzić w 1942 roku chyba, może w 1941 roku, ale już za czasu okupacji.
Były  spodnie,  tak zwane,  pumpy,  które były  za kolana.  Za kolanami miały  takie
zapięcie, a dalej już to były gołe nogi czy tam skarpety długie. Dorośli mężczyźni też
się tak ubierali, tylko, że w krótkich spodenkach to raczej dzieci bądź młodzi, starsi to
nie. Starsi panowie w długich spodniach albo w pumpach chodzili. A jak w pumpach
chodzili to jeszcze mieli, tak zwane, albo buty oficerskie, a przeważnie tak zwane
sztyblety, to jest z niemieckiego, coś w rodzaju jakby takie ochraniacze na nogach ze
skóry. Nie nosiło się półbutów tylko, tak zwane, kamasze. Taka kiedyś była moda.
Teraz to można zobaczyć chyba tylko w teatrze.
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